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DZIENNIK
P A T R Y O T Y C Z N Y C H  P O L I T Y K Ó W  

W  L W O W I E .
Dnia l3go Października 1795.

G a ty.

F R A N C Y  A.

Z  Paryia  dnia 16. ]Vrzeźnia.

Deputacya Ocalenia wydanym De? 
kretem pod 10. t. m, przywróciła wolność 
ofobie, którey cnoty uwielbia całaFran- 
cya. Dekret w  tych brzmi wyrazach: 

ł, Ponieważ Ludwika Marya Adel: 
Burł/on - Penthiewe wdowa po Xiazecia 
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niegdyś Orleanie, pozbawiona była w o l­
ności i używania fwego niaiątku ledyme 
dla bpfpicczeótiwa i okoliczności reum- 
lucyinych; gdy zaś przeciw lcy zda­
niom, fpofobie niyślcnia i poftcpkom nie 
tylko że nie zafzło zalkarżeme żadne , 
ale owfzem fprawowante fię ieyodpow-a- 
dało zawlze prawom Kraiowem i obo­
wiązkom dobrey obywatelki Francuikiey; 
Cdv koniec każdey rewolucyi powinien 
Kzad pobudzić do wydzielania fprawie- 
dliwości, ile fię ta z fpokoynością i bez- 
pieczeńftwem wewnętrznym, tudziez z 
ugruntowaniem praw Rzeczypofpolitey 
zgadzać może; gdy Francuzi zgromadzę, 
ni przyimuią Konftytucyą, która ich ma 
ufzczęśliwić; gdy fpokoynosc publ czna 
wcale nie ieft zagrożona przez zupełne 
uwolnienie ofoby, którą długi fmutek i 
zwatlone zdrowie czyni fzacowmeyfzą 
w  oczach świat8; „  gdy Dekret 9. L i­
pca obiecuie bHlki moment, w  którym 
pozoftała familia Barbonów , wolna od 
wlzelkich zarzutów , będzie mogła uży­
w a ć  wolnie praw  Obywarellkich; i gdy  
rakoniec traktowanie o zamianę córki 
oftatniego K ró la  Francuzów fpodziewac 
fię każe, że (orawieńliwość, iaką los 
w d o w y Orleana w yciąga, nieprzyoiehe
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ż*dney przefzkody politycznym okładom 
v , „iemrym , z tych miar dekretuj zł%- 
c : ■■■iC L^putacye Ocalnia . i Łłefpieczeń- 
ftwa, * bv wdowa po Xążęciu Oiiesfs- 
Ikipm od tego momentu używała zupeł- 
npy i należney fwey wolności z prawem  
udania fię do d om u  fwego A r m A ,v v ilit\ S y  
lub tam gdzie lię iey będzie podobało.

\
Konfty‘ acyi p r z y jc ie  tak zgodne i 

prędkie, okazuie doftateczn.e , iż rewo- 
lucya powfzechnie fię fprzykrzyła Fran­
cuzom. Lubo fpolćb wotowania był bar­
dzo taięmuy, bo każdy przyfzedtfzy z  
fwym zdaniem na piśmie, bez podpilama 
im iena, kładł kartkę do łk zynki, z rym 
wfzyftkiem niezneleziono iednak w  w fzy-  
ftk ch fekcyach razem więcey nad 20. 
kilka głofów przeciwnych nowey Kon-
ft\ tuc v i , * P '^  c *yV‘ fzc®ć » które za , 
ły  mieć Króla. W  iedney iekcyi znale­
ziono g ł o s  za Konftytucyą 1 z a  Ludwi­
kiem X V III  iako prezydentem W ła d zy  
wykonawc/ey. Dekret dwóch trzeciecll 
wielu znalazł przeciwników ; ale tez tą 
m stery ą lud mniey fię zatrudniał , « mała 
za lub przeciw niemu kr^fkował, IMay- 
więcry członki pierwfzego zgromadzenia
Narodowego fprzeciwtali fię nowemu w y -
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borowi. Ponieważ w  c a * v m  D
dna tylho fekrya 1 . , ^  Pa*'y2l1 ic-
inwalidów i ślepych „ ^  'cft f^ iral

TO"i ,  i ,  Konwencya
•ylko ślepych i chromych™ “ “

ppT d ,  «

^ t Z l t a r o ^ b Z  ""eM' a^  K lo fó w
P o rt ,  żc 2 ' 3- czyniono rap.
kowych 1,64 prżyii?ło0K aflfteń Pierwi"ft- 
z  dekretem V " *

« : t mV  f ' "
k tó re  fi16 l* r Wle,e in aft znacznych 
P e rv ż  V  "I ” * » • » ■  P « « . i i

fcfzość gło fów  okaże fie p r t e c ^ T n  ? * "  
towi wyboru tpj „  * P*’zeci'*r Debre-
<>«i z tych miar l onn “^ pi <»-
ią enecenie Honn Z ° ° ZyCJ W‘ 
oiacnieyfzym. ' ,ob‘ fl* M v  przy



Lifty z Wende wyrażaią na nowo oba- 
/ ę  w zgladem wylądowania H. dArtois 
Departament nizlzey L o n y  w adrefie do

£ ń ^ y» • !-" ° pr*r”  moc"» o fpip-

albowiem leżeli A n elicv  k tó ­
rych fbtta coraz fię p o w i e k o w y l i
dum na brzeg, Rzeczypo/pólitey , tVdy 
am miefzkańęom, ani tez woylku wint 

przyp (ac fię me będzie mogła Uikar 
fię dsley , żezeftawiony ieft ćały De 

partament bez Kommiffa/zów K o l e n i  
c y i ,  pod czas gdy ten otoczony ieft we. 
w nSt «  , zewnątrz zle myślącemi i t. d.

śnią Z ^ T 7 d° n0fZ?POddniem Ł  W rz e -  
1*1’, l en kolum” a od $. (et w oyłka Re- 

publ.kańlkiego fpotka^ pod Qele 2 t y .  
liice  C boua n ótr , k tó r z y  przed Ibma hi

z  placu na krok nieuftaoia Rennhlib-
« .* . i  „ ow?

P.w t̂LX«.ntẑ r™i.’i
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świeżo konferencyą w  Rocbefnrt przy  
Angrrs z Stafletem i innymi Dowódzca- 
nu Royaliftów , Którzy mieli fię ośw ad- 
c z y ć ,  iż ftale pragną dochować pckoiu 
dawniey zawartego. Na drugiey rozmo­
wie Cbarette miał także bydz' przyto­
mnym c.limo to Chauanie nieprzettaiij 
popełniać kroków nieprzyiauelikich i 
okrucieńftw zwyczaynycti.

C 1 86 2 )

W Ł O C H Y .

I W  oftatniey bitwie Piemontczyków 
z Republikanami przy St M artwo di 
Lando/ca zgin?ł dawny Kapitan Beau- 
nau Emigrant Francufki, który będ. ĉ na 
czele wolonterów , wfiawił fię był mo­
cno w utarczkach z nieprzytacK.łmi Puł­
kownik zaś Beyrigboff z 14. Ofłicyerami 
złoftał fię w  niewolą.

Z  Cun*o dnia 13. W rześn ia .

Od kilku dni ciężka Artylerya w  
znacznym ieft porufzeniu ; niewiadomo 
iefzcze czy  nieprzyiaciel nafzych, czyli 
też nafi nieprzyiaciół zaczepić myśl$; to
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(  )
tylko pewna, ze Republikanie w Sabau­
d ii  odebrali pofiłki od armii 'Nadreńfkiey 
z Io. tyfięcy ludzi złożone, i mitno póżney 
pory roku , zdaią fię iefzcze mjeć ważne 
prze dfię w zięcia.

Feldmarfzałek Leutnant Colli prze­
biegł tędy z naywiękfzym pofpiechem do 
St. D alm azzo , i Armia pod Jenerałem 
D evins  równie w wielkiem ieft porulze- 
n iu : podług wfzelkiego podobieńftwa,
tegoroczna kampania zakończy fię iefzczc 
okropnemi fcenami,

H I S Z P A N I A .

Traktowanie o pokóy Dworu nafze- 
go z Francuzami tak fkrycie tu planto­
w a n o , że naymnieyfzego pozoru tego 
me b y ło , i owfzem w  całym pańftwie z 
naywiękfzym pofpiechem czyniono p rz y ­
gotowania do w oyny.

P ć łk  ieden z Emigrantów Francu- 
Jkich złozony miał właśnie wfiadać na 
o k rę ty , dla płynienia do St. Dom ingo, 
kiedy nagle prz\'fzła wiadomość dla nich 
niepocieizna o zawartym pokoiu.
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mi' f2ka" cy  *» n,m„. 
, T , ' „  K :(Z?  ’ 'y je  duch, n .br.l, mar[„. 
^ e g o ,  ze fi? w łzy fcy  uzbrmwlzy , o0. 
W a l ,  wy,sc. w pole. To widzac wWbo- 
wm cy abo^c fie, »by  podobno zapału tak 
ochotfzego woylka n.eużyto dość Przv- 
zw o.de farru n.ieli nim kommenderować 
P rawlzy imiona różnych ofłicycrow 
Tym czafem przyfzła nadfpodzian* wia-* 
domosc o zawartym pokoiu, a Kommen-
danci pozbawień, zoftal, fpolbbney pory 
okazan.a fwey waleczności. Możeby by 
I* fzczęsliwfi iak pod czas K m cyat

Jak wie!k? ftratę poniófl kray nafz 
w  ludziach podczas tey wovnv rm,i 
opifac, Jenerał Crefpo w oftatnich tylko 
rozmaitych marfzach utracił przefido d 
tyfiące woylka. Bardzo częlto całe b *̂

zów ^  / t e T ^ ł 7^  ftr° n? Francu- c  u 1 • y  y  P rzyczyn y  fpiefzne-
fr w « rZyC^hylenia fię Dworu nafzego do 
zawarcia pokoiu* ®
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